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U podstaw krajowych pTzyczyn niepowodzeń
w drobiarstwie leży zła jakośó lężonych piskląt.

Z zoolligienlcznego punktu wid_zenia inkuba-
tor jest zamkniętą komorą klimatyczną. Tech-
niczna jego funkcja jest wypadkową wzajemnej
synchronizacji oddziaływania zarodka i mikro-
klimatu komór na środowisko lęgu, Niedostatek
informacii z tego zakresu ograniczył ingerencję
wiedzy drobiarskiej do genetycznego doskona-
Ienia wylęgowości (8, 14, 33, 38, 50), poprawy
technologii lęgu (25, 26, 28,30, 31, 34, 40, 49,
52) i higieny inkubacji (9, 10, 13, 1?, 23, 36).
Wpływ różnorodnych czynników na patogenezę
lęgu sprawia, że patologią zarodków zajmuje
się conaz więcej autorów (6, 7, 9, lB,25,31, 32,
40, 43,49).

Spośród fizjologicznych wpływów na prze-
bieg embriogenezy wymienia się, obok zdrowia
niosek, ich żywienie (22, 29, 43) i jakość środo-
wiska (5, 19).

Biologia ptaków kryje jeszcze ciągle wiele
tajemnic. Jednym z najciekawszych faktów w
ich rozrodzie jest zauwazony przez Vince (51)
oraz Pani i wsp. (42) bliżej nie poznany system
wzajemnego kontaktu zarodkow w ostatnim
etapie inkubacji. Zjawisko to ma prawdopodob-
nie na celu zrównanie czasu wydostawania się
ze skorup. Do nieznanych stvmul,atorów Ięgu do-
szedł ponadto czynnik światła (30). Obserrvo-
wano dodatni iego wpływ na 1ęgi, głównie w
pierwszych 9 dniach embriogenezy. Csiatnio
bada się także istotność wpływu innych czyn-
ników środowiskowych np. jonizacji, pII po-
wietrza i prowadzi się badania ernbri,opatolo-
giczne w aspekcie zoohigienicznym (21). Krajo-
we instrukcje technologiczne (15, 16) patologię
ięgów pozostawiają autoselekcji biologicznej.
Takie pojmowanie rozrodu ptaków zatraca sens
w kontekście współczesnej wiedzy,

W masowym wychowie zwierząt gospodar-
skich tylko ptaki utraciły fizjologiczny wpływ
nad najważniejszvm okres,em swoiego rozrodu.
W przypadku braku synchronizacji mikrokli-
matycznej (awarie techniczne, błędy technglo-
giczne), naturalna kompensacja biologiczna {vy-
równuje błędy techniczne inkubatora kosztem
rozregulowania metabolizmu zarodków (1B, 25).
Nie ,iest zaŁem przypadkiem, że pierwsze, nie-
liczne prace zoohigieniczne z zakresu wpływu
rnikroklimal,u inkubatorów na lęgi podejmują

nie tylko cz,asopisma drobi,arskie (IB, 25, 52),
ale także piśmiennictwo weterynaryjne (34).

Wydaje się celowe przedstawienie całoksztaŁttt
problemu wpływu czvnników środowiskowvch
na patogenezie lęgu.

Z wi,adomo, że pierwsza ini-
cjac zaczyna się 5 godzin po

jajowodu kury,
W lchwili znie-
okołc 20 gordz.
tszym preeby-

waniu jaja w rnacicy, zar,odki mogą rrie osiągnąó eta-
pu rozwojowego, przy którym
rantowałoby długotrwałe przet
(46) otaz oluyemi i wsp. (39)
składowaniem, co znalazlo zasŁ

W choro,bach gorączkowych, stanach zapalnych to-
czących się jamy b,rzusznej temperatura w
jaj'o#odzie się powyżej 41,9oC i uśmierca
blastomery. wcześnie j (5), ,że przegrzanie
niosek podwyższa odsetek jaj zniesiolnych z martwymi
zarodk,ami, co w praktyce ,rzutłrje na liczbę jaj nie za-
płodnionych. Prawdopodobnie z tego powodu w kra-
jach strefy tropikalnej odrrotowuje się gorsze zapłod-
nienie jaj (19).

W momencie składania jaja skorupa pokryta jest

środowisku zewnętrznym,

czynn dowiskowym, któ-
r łócić ż zarodka po znie-
s st nieo i mikroklimat ma-

jaj powyżej 4 dni prze-
wsp. (32, 33) zwracają

składo.łanie wpływa na
odwodnienie i opóźnienie tenrpa rozwoju za-
rodka już w 2 dniu inkubacji, Reinhart i wsp,
(45) na wacly ułozenia i clc-ltiształcenia embrio-
nów, a Bohren (3) na czas wylęgu.

Pełne wstrz ju go na-
stępuje przy 15 taż za
fiz jológi&nó si 20"C,
Składowanie jaj powyżej fizjologicznego z€ra
uruchamia procesy metaboliczne kom<irek, rów-
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nocześnie ze skłonnością do ich odwodnienia
i martwicy. Przechowywanie jaj ponad 4 dni
\Mymaga podniesienia wilgotności względnej w-

wilgotności bezwzględnej (25, 27, 38, 45). Po-
nowna reinicjacja rozwoju zarodka odby,,va siq
iuż w ściśIe określonych normami ItzjoloEicz-
nymi warunkach mikrok]imatycznych komór
Ięgowych. Najwięcej danych teoretyczn;,rch na
temat środowiska powietrznego w komorach
inkubacyjnych przytaczają Visschedijk i w"1l.
(52), Kirk i wsp. (25), Mószóros i wsp, (34) oraz
Conrad (11).

Wylęgarnie budowane na wysokości powyżej
1000 m n.p.m. wymagają uzupełnienia tlenu
do 220lo. Nawet kury adaptowane przez wieie
pokoleń do wysokości 3500-3800 m n.p.m.,
gorzej lęgną się na tych wysokościach bez do-
datkowego tlenu (52).

Z przegLądu piśmiennictwa wynika, że dla
techniki inkubacji jaja ważniejsza jest stabil-
ność i synchronizacja mikroklimatyczna mię-
dzy komorami, niż okreśIone liczbowo para-
metry (11, 17, 25,26,27, 34, 40,52). W komo-
rach lęgowyclJ przewiduje się temperatury 37 ]
-37,BoC 

(100"F) w zależności od rodzaju inku-
batora. Isajev (l7) za optymainą temperatu_rę
uważa 3?,5:-37,7oC, podŃńie Norih (38) 3?,6'C
(99,75oF). Pomimo dużej rozpiętości tempera-
tulv (0,6oC) w komorze lęgowej, nie jest ona
dowolna, zależy bowiem od pojemności komo-
ry, poniewaz zarodki wytwarzają własne ciepło.
Temperattłra wpływa głownie na czas (tempo)
rozwoju embrionalnego i powinna byó stała we
wszystkich sekcjach i na wszystkich wysokoś-
ciach komory, 7. dopuszczalnym odchyleniem
+ 0,15oC. W Polsce lęgnie się w temperaturze
37,8oC (16). Należy zaznaczyć, że zarodki w
aparatach halołvych lepiej znoszą nlższą nlż
wvższą tempenaturę lęgu, której konsekwencią
jest szybsze wysychanie płynów płodowych.

WilgotnŃć powietrza jest co do swej istot-
ności drugim czynnikiem, od. którego zależy
po lęgach. Za\eży od niej intensyw-
no a, która przy mniejszym zawil-
go etrza jest większa. Ustalenie
wpłyvzu zawilgocenia powietrza na lęgi piera
się na wskaźniku pośrednim, jaklm jes wil-
gotność względna. Jej wielkość zależy w rółv-
nei mierze od wilgotności, jak i temperatury
powietrza. Nie jest możliwe ścisłe porównanie
wiigotności wz§lędnej określonej w powietrzu
o róznej temperaturze *).

W komorach klimatycznych, a więc lęgowych
i klujnikowych terr, ;.,ratura pow,ietrza zmienia
się w bardzo wąskich'granicach, Stąd dane wil-
gotności względnej mogą byó przyjęte do po-
równań w praktyce inkubacji, natomiast przy

*) Przy dużych ten,lper, WilgcŁność
1vzglęCina aznacza ,róż\ą Zwłgiędną;
np, 50qó lvilgotności ,przy t ,9"c wyra-
ża pośredni,o 6,8 g/ml Wilrgotno,ścj bezwzglęalnej przy teĘpera-
turze lp,oiwietrza 3'1',BoC ró\Wrra się 2l1 g/m3 Wjllgotności lJez-
Względnej.
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porór,vnaniu komór o różnej temperaturze po-
-wietrza .łłaści.,vsze jest posługiłvanie się wil-
golnością lrezwzględną lub wartościami pręż-
ności p,a,r3r wodrrej w powietrzu. W sztucznycll
lęgach, ze względu na różne wymagane tempe-
ra,iury, właściwsze byłoby porównywanie za-
wilgocenia powietrza komory lęgowej i klujni-
kor,,rej w jednostkach bezwzględnych, a nie w
formie rvilgotności wzgiędnej.

DJa dł_iżych inkubatorów halowych (100 000
jaj) przewiduje się wilgotność (w zależności od
iemperatury) w granicach 55-600/o (11, 25,27,

obsługi i eksploatacji
1ecają wilgotnośó 50%.oC daje to 23 g/m'

wilgotności bezwzględnej, co autorzy uważają
za zbyt obciązające dla układu krążenia i go-
spodarki wodnej zarodka, szczegóInie dla jaj
o duzych porach (Leghorn) Iub małej powierz-
chni skorupy (Cornish).
W środowisku gazowym komory lęgowej

zwykle znajduje się 21ło tlenu i 0,3-0,4% CO,
(52).

Technoiogia lęgu przewiduje ponadto, podob-
nie do behawiorystycznego postępowania kwo-
ki, cykliczne obracanie jaj. Zgodnie z gradien-
tem ciężkości tarczka za.rodkowa wtaz z żółt-
kiem zawsze ułoży się tzw. biegunem animal-
nym do góry (ogrzewanie nasiadki). Obracanie
jai ma na celu utrudnienie przyklejenia się za-
roCka do błony obiałkowej, co mogłoby spowo-
dować trwałe ustabilizowanie. sam obrót nie
zmienia jego połozenia, bo.nzicm zawsze wraca
do swojej pozycji. Nawet kroŁkotrwałe zanie-
chanie obrotow (awaria) między 3-9 dobą roz-
wo ju zarodkowego uważa się Ża najbardziej
niebrlzpieczne. W tym okresie białko gęste
ulvadnia się, sprzyjając płyłvaniu zarodków.
udowodniono doświad_czalnie, że całkowiŁe za-
przestanie obrotórv obniża wyląg do 290n (27).

Flzjologicznyrn układem jaj jest położenie w
linii poziomej 1ub piorrowej tę,pym końce,rrr ku
gól:ze. Niektóre rody ras mięsnych mają ten-
dencjq do składania jaj kulistych, które w wa-
runkach przemysłowych mogą byó nakładane
om-.;łl,owo ostrym końcem ku górze i komorą
powietrzną do dołu, Talmadge (49) wykazała,
ze około 32ło takich piskląt nie wykluwa się,
a 42,50h zarodków ma nieprawidłowe ułożenie
w jaju. Według klasyfikacji Marshalla (cyt. 49),
ustalonej na VIII Światowym Kongresie Dro-
biarskim w Kopenhadze, wpływa to na II wa-
dę ułożenia zarodka. Głowa pozostaje na prze-
ciwległym biegunie do komory powietrznej,
ptzyczyniając się do uduszenia zarodka. Do B

dnia inkubacji zarodki o wysokiej orientacji
maią szansę skorygowaó położenie w jaju (49).

Największą tolerancję na niekorzystne wa-
runki środowiskowe w komorze lęgowej vyyka-
zują zarodki w pierwszym dniu inkubacji (moż-
lirłzość gazowania, pławienia, odkażania). Ptzez
n:istępne 17 dni 1qgu zarodek korz.ysta z do-
starczanyc}t nrikroczynników klimatyzacji i za-
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czyna przygotowywać się do produkcji włas-
nego ciepła.

Dta śiodowiska mikroklimatu podstawowe
znaczenie m
dem liczby
konieczność
wieku kur i

ob]iczenia ubytku parowania.

38, 40, 43).

Tab. 1. Naturalny odpad jaj kurzych (0/o)

Jaja niezapłodnione
Zarodki zamarłe 1-6 dnia inku-

bacji
Zarodki zamarłe ?-17 dnia inku-

b:rc ji
Zarodki zamarle 18-20 clnia in-

kubacji
Pisklęta w),brakowanc

ż,0- 2,5 *

4,0_ 6,5

0,6* 1,5

4,7- 7,0
L,2- 2,5

Rl!9- 72,0-20,0

8B,O_B0,0
B9,3_B1,1

Wyląg z jaj nałożonych
Wyląg z jaj zapłodnionych

,9

objaśn,ienie: + Ro,zpięt,ość ,za\eży o,d rasy, rodu i tygodilta
njeśności.

szereg i hormon rozwija się
ukłal dzeniowy , Tworzy się

także bioelektr mbrionów,

Jaja u,lr5ląpowane
przed nałożeniem
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okresie pozwala nie jest to
zbyt krytyczny arodkowym.
Natomiast szczeg e są w tyin
czasie wszelkie wstrząsy spowodowane złą oŁl.
sługą inkubatorów. Brutalne wysuwanie wóz-
ków, przetasowywanie, rozmaite prace zwią-
zane z usuwaniem awarii, mogą spowo,dować
konieczność ponawiania przez zarodek wielu
czynności. Związane one są z końcowym uło-
żeniem głowy pod prawe skrzydło z dziobem
w kierunku komory powietrznej, co ma byó
ostatecznym przygotowaniem do zmiany sposo-
bu oddychania i wylęgu. Talmadge (a9) i North
(3B) waCy ułożenia uważają za główną przy-
czynę uniemożliwiającą samodzielne wyjście ze
skorupy prawidłowo wykształconym zarodkom.
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Na uzyskuje się przy rvypełnieniu ko-mór w g00/o żywymi zar,odkami. |Jłoże-
nie jaj zamatłych mięcizy żywe zarrodki jest niewska-
zane z dwóch ważnych przyczyn: higieny lęgu i syn-
chronizacji wylęgania.

jaj po nakładzie pararni fo,rmatriny. Sarno ochładzanie
zarodków jest rnniej szkodliwe, natomiast pary for_
maliny w okresie zirniany oddychania są niekorzystne.
W niektórych kra,jach zaniechano tego sposobu dezy,n-
fekcji przez zmianę śnodków odka,żających. W tym
okresie zarodki wyhorrują olbrzymią pracę fizyez,ną,
której rnniej żywotne, mimo prawidłowego uformowa-
nia, nie przeży,w,ają, Wchodzą one w skład tzw. dru-
giego szczytu krytycznego.

Ry,tmiczne sk,urcze mięśni szkieletowych szy,i, grzbie-
tu i kończyn powodują wciąg,nięcie woreczka żółtko-
wego, po czyrn powinierr nastąpić zrost powłok i za-
ciskanie się pępowiny. Wciąganie woreczka ułatwia
prawidłowe ustawienie dzioba komory
powietrznej i jej rozerwanie. Na CO2 mię-
dzy błonami komory daje uczuc i zmusza
zarodek do przebicia skorupy jajowej. Równocześnie
inicjuje pracę ośrodka oddechowego w mózgu i zaro-
dek zacząa oddychać płucami. W ty'm momencie
krążenie omoczni kieruje się odwrotnie, w kierunku
serca. Pępek zaciska się, a naczynia omoczni i pqpo_
wina wysychają. Przebicie skorupy powoduje pełne
oddychanie płucnc i wzrost żywotności Wyurosto."va-
nie szyi i kończyn spełnia rolę rozdziału skorupy
i wydostania się pisklęcia do środowislla zewnętrzne_
go. Pjsklęta 1ęgrrą się nrokre, co autolnatycznie pod-
wyższa wilgotność ,,v komorze klujnikor,vej.

Różnica wilgotności między star.tern tęgu (początek

ich więcej. Ęarowanie piskląt lvymaga odpowiedniej
ilości ciepła cila przemiany wody w pai.ę wodną, Pi-
sklę samotne liie może wyprodukować potrzebrrej
ilości ciepła, tym bardziej że oddziaływują także irl_
ne czyriniki środowiska, zabierające ciepło np. pro-
mieniowanie, unoszenie itd. W grupie zmniejsza się
utrata ciepła przez pisklęta, które oddziaływując ter-
micznie na siebie skupiają się w grupy, zmniejszając
działanie takich czynników ochładzających, jak: uno-
szonie, wypromieniowanie i mogą zwiększyć oddawa-
nie ciepła na drodze parowania, co powodu je ich
szybsze wysychanie.

Nię wszystkie zjawiska w fizjologii lęgu mają po-
twierdzenie naukowe. Wspomniane wcześniej wzaj"rn-

etapie
ch ta-

sobą.
opóż-
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ger i wsp. (2B) proponują przerwanie lęgu przed wy-
Óostanień się Źe Śkorup żarodków niezsynchronizo-
wanych, uważając je za potencjalnie narażone na za-
każenie przez niewyschniętą pępowinę.

możliwe zez pąpo-
8ę wielu 10, 13, 17,

Quarles , że sama
w wo,re Ie zawsze

rozwo ju
własny

gerrność
w Latzą

skląt przez układ oddechowy.

mienne wybrako,uvanie kurcząt wypadniętych z syn-
chronizacji 1ęgu.
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w północr-rei Australii przebadano bakteriologicznie
i serologicznie rv 1980 r. klacze w trzech stadriinach.
w których uprzednio występowało zakażne zapalenie
macicy, Próbki krlvi i wyn]azy z szyjki macicy i si-
nus clitoridis pobierano bezpośrednio p9 kryciu 6raz
po 5, 20 i 35 dniach. W badaniach serologicznych z
stosowano odczyn wiązanla dopełniacza i ELISA.

pobranych 20 dnia po kryciLl nie reagolvałą oozvtvw-
ńie w odczyńie wtązanla dopełniacza. Tylko w jed-
nym plzypadku odczyn EL1SA wypadł dodatnio.
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